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Konferencja w Genui nabiera coraz kon­
kretniejszych kształtów. Rząd włoski zwrócił się 
jiTz z zapytaniem do wszystk!ch interesowanych 
państw, czy zgodzą się na zwołanie konferen­
cji w dn. 10 kwietnia. Co dc terminu tego na­
stąpiło. jak się zdaje, porozumienie Wiel­
kiej Fntenty, tak, iż spodziewać sto można# i® 
nie zostanie on już zmieniony.

W tej ważnej chwili ęała Europa z naj­
większą uwagą śledziła przebieg przesilenia ga­
binetowego w Anglji, gdzie stanowisko Lloyda 
Georyea po rat pierwszy zostało poważnie za­
chwiane.

W' popierającym gabinet bloku konserwa- 
Itywnoliberainym zaczęta się ujawniać dafe- 
ko idąca różnica zdań. Ze strony konserwatys­
tów zaczęto tak surowej poddawać krytyce re­
zultaty polityki Lloyda Cisorgea niezrozumiałej 
zupełni® dia szerokich warstw w dążeniach J ce­
lach,—polityki. o której jeden z wybitnych publi­
cystów angielskich wyraził się, iż była tak płyn­
na, falująca i tak zmienna, że niezmiennym był 
,w niej jedynie oportunizm ruchliwego i nieu- 
cnwytnogo premjera, — iż rozgoryczony sternik 
Brytyjskiego Imperium postawił otwarcie kwa* 
stję zaufania, uzależniając od niego swe pozo­
stanie na %ej.| rządu.

Przeciwnicy Uoyda Georgea wytoczyli 
przeciw niemu cały arsenał narzutów. W za­
kresie polityki wewnętrznej poddawane było 
krytyce porozumienia z Irlandją które mimo 
wszystko ni® uspokoiło Zielonej wyspy, ł oka­
zuje s ię  tworem daisk im  ud doskonałości, kry­
jącym w sobiS -zarzewie dalszych nieporozumień 
i fermentów. Ciężkie położenie gospodarcze, 
oibrzymsa ilość bezrobotnych, depresja w han­
dlu i przemyśle nie przysparza też popularności 
premjerowi wśród warstw robotniczych — kon­
serwatyści zaś Jednocześnie stawiają zsrzut zbyt­
niej ustępliwości wobec potężnej bądź co bądź 
Labour Party.

Osią wszakże przesilenia była nlewątp'i- 
wle polityka zagraniczna, które już po konfe­
rencji w Cannes i ustąpieniu Biiandn została- 
ostro zaatakowana, przyczem zakwestionowano 
samą Ideię konferencyji międzynarodowych. 
Wprawdzie Lloyd Georga usiłował uspokoić 
umysły wysunięciem palącego problemu gos­
podarczej odbudowy •Europy, nie zdołał jednak 
ro/chwbć zastrzeżeń i  obaw.

Poza sprawami, związanymi z kierunkiem . 
gabinetu w polityce Europejskiej, a przede- 
.wszystkiem wynikającemi ze stanowiska wobec 
Niemiec i Rosji, olbrzymie obecnie znaczenie 
dla Ar.glji mają wypadki, rozgrywające się na 
Wschodzi®. 1 tu właśnie polityka angielska 
doznaje poważnych niepowodzeń. Nie udało 
się usiłowanie skierowania ruchu arabskiego 
na drogę zgodną z interesami angielskimi. Wzmo­
żenie się na Wschodzie wpływów francuskich, nie­
pokoję w Indjach — to wszystko chmury, z któ­
rych sypać się poczęły pioruny na głowę 
premiera.

W tej sytuacji Llayd Georg®, rozumiejący 
doskonale, iż silą rządu polega na Jasnarn sta­
nowisku wobec parlamentu, oraz na wyraźnam 
5 zdecydowanerr; poparciu tych stronnictw, któ­
re tworzą biok rządowy, zwrócił się do Chanv 
beriaina z lisrern, ii w podobnej sytuacji nie 
będzie mógł dalej sprawować rządów. Poza- 
tam podobno miał on oświadczyć rta posie­
dzeniu tajnem w Hotelu 5avoy, że poda się 
niezwłocznie do dymisji, o ile wszyscy przed­
stawiciele konserwatystów i wszyscy przedsta­
wiciele liberałów nie przyjmą go na wspólnego 
leadera.

Nastąpił potem szereg konferencji, które 
wykazały, że zrriana gabinetu w chwili obecnej 
niekorzystnie pdbiła by się rvs stanowisku 
Anglji, najwybitniejsi 2aś leaderzy konserwa­
tystów zaczęli publicznie przemawiać gorąco na 
rzecz obecnego gabinetu.

Punktem kulminacyjnym zwroty by’©* 
gdy na posiddzeniu izby Gmin Baifour wygfo- 
Tił znamienną mowę, w której oświadczył, iż. 
nikt w Ahgiji nie ponosił do tej pory tak wiel­
kiej odpowiedzialności i nie stał w obliczu ta­
kich Konsekwencji chwili, jak L!ovd Georga, 
który bez wątpień;* jest najwybitniejszym mą*
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żem stanu w ozistojssym okresie historji 
świata. W walce z nrr> tło wolno jjtrą- 
cać go z tego .stanowiska, które mu sią 
słusznie należy. Jest rzeczą możliwą i pe­
wną, la  premier angielski zbłądził, lecz ^d 
chwśii powstania państwa angielskiego nie by- 
to męża stanu, któfyby nie zbłądził. Premjer 
działał zawsze ożywiony jak najlepszemi zamia­
rami wzgiędem własnego kraje:. Jest zatem 
rzeczą konieczną utrzymanie koalicji rządowej.

W fen sposób przesilenie zostało zlikwi­
dowane.

Lloyd George otrzymał pełną satysfakcję 
i teraz, jako tryurnfe&nr udaje się na odpoczy­
nek do Walji, aby nabrać sił do istotnie ciężkiej 
kampanji, Jzką ma zamiar przeprowadzić 
w Genui, Anglja zaś wykapała, iż wszelkie in­
teresy partyjne potrafi podporządkować intere­
sowi narodu i państwa.

(Od tygodnia sejm nfe obraduje. Ani- 
w piątek, dnia 3 marca, ani we wtorek dnia 
7 marca nie odbył posiedzeń plenarnych. Po* 
wodam tej przerwy jest przesilenie gabinetowe. 
Już w nocy z dnia 2 go na 3 ci marca było 
jasnem, że gabirpt uważa swoje stanowisko za 
zachwiane z chwilę, gdy delegaci sejmu Wileń­
skiego nie chcieli podpisać Aktu Złączenia zie­
mi Wileńskiej z państwem polskiem w taktom 
brzmieniu, w jakiem zaproponował gabinet pa­
na Ponikowskiego. Na prośbę rządu p. Mar- 
szatok dr. Wojciech Trąmpczyński odwołaj po* 
si idzenia plenarne, naznaczone na piątek dnia 
3 marca. Jest bowiem zwyczajem parlamentar­
nym, że reprezentacja narodowa bej względu 
na miano, które nosi (parlament, sejm, Rana 
V< ń;twa. Zgromadzenie Narodowa, Izby), nie 
obraduje, gdy niema w danej chwili rządu od 
powiadziałnego. A właśnie w piątek dnia 3 mar­
ca pan Antoni Ponikowski wraz z caf/m gabi­
netem pedał się do dymisji. Pan Naczelnik 
Państwa, który bawił w Brześciu Litewskim, 
natychmiast powrócił dc Warszawy I przyjął io 
podanie’ o dymisję w dniu 5-ym marca. powie> 
rzając tymczasowe pełnienie obowiązków urzę­
dowych także i nadal panu Ponikowskiemu.

* •

Zwyczaj parlamentarny wymaga, źe takie 
I w tym czasie, gdy na czele władzy wyko­
nawczej stoi gabinet tymczasowy, parlament 
ni® obraduje. A więc skutkiem tego również 
dnia 7-go marca pełne posiedzenie sejmu od­
padło. Obradował natomiast pilnie konwent 
senjorów, czyli przewodniczących klubów sej­
mowych. aby dać p. Marszłkowi opinje, kogo 
należałoby powołać do steru rządu. W zasadzie 
zgadzano się, ie  byłoby najiepiej utworzvć ga­
binet parlamentarny. W  praktyce natomiast 
okazało *ę . że niepodobna skupić w sejmie ta­
kiej większości, która poparłaby ów gabinet. 
Skutkiem tego zgodzono sią na powierzenie 
stała wU dzy wykonawczej po raz wtóry panu 
Antoniemu Ponikowskiemu, Po przedstawieniu 
tej opinji przez p. Marszałka panu Naczelniko­
wi Państwa, ten ostatni powiarzył misję utwo­
rzenia gabinetu w dniu 8 ym marca (środa wie­
czorem po raź w óry p. Ponikowskiemu. Ponie­
waż w gabinecie mają zajść zmiany osobiste I pa­
rę tek ma spocząć w Innych, niż dotychcza­
sowe rękach, przeto tworzenie gabinetu potrwa 
conajmniej 43 godzin. Jeden albo dwa dni 
są potrzebne do ułożenia programu dla gabi­
netu zrekonstruowanego, skutkiem czecjo naj­
bliższe posiedzenie sejmu prawdopodobnie nie 
odbędzie się wcześniej, niż w dniu 14-ym b nr?. 
Rzecz jasna, że tan ubytek conajmniej trzech 
posiedzeń plenarnych odbije się r.a toku 
i wynikach prac sejmowych, opóźni ja bowiam 
znacznie. Nie trzeba nadto zapominać, ie  wer 
dług zwyczaju psiiameniarn go, sejm odbędzie 
zapewne dyskusje nad oświadczeniem progra- 
mowem rządu parta Ponikowskiego, Ta dys­
kusja potrwa conajmniej dwa posiedzenia ple­
narne. A wiec dopiero gdzieś około 20-go 
marea prace plenarnych posiedzeń sejmowych 
będą nawiązane ponownie tam. gdzie je przei- 
wano pod koniec lutego z powodu przesilenia 
gabinetowego,

Adam Nowicki,
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Nasze umowy handtowe.
Poz® już zawertemi umowami hanctowe- 

miii z Mustrją, Frartcją/ Rumunią, Czechosłowa­
cją i Gdańskiem. Polska rozpoczyna, łub roz­
poczęła ostatrńemi czasy układy: z Ro~ją, Ju- 
gosławją, Węg-ami, cstonją, Anglją i Belgią.

Od wewnętrznej zawartość tych umów, 
oraz od ich wykonania, zależy nnja wytyczne 
naszej zagranicznej polityki handlowej i nasze­
go wywozu. Dlatego warto się tym umowom 
przyjrzeć nieco bliżej.

Zacznijmy od umowy z Francją. Przewi­
duje ona, między innemi, żś produkty i towa­
ry polskie, które dotychczas były przywożone 
podług taryf normalnych, obecnie korzystać 
b-dą z oawnych ulg. A więc sól i produkty 
spożywcze, w tworzone iv Polsce, będą korzy­
stały z przywdeju minimalnych taryf przy im­
porcie do Francji, dane wyroby polskie korzy­
stać będą ze ziłiżek, w porównaniu z ogólną 
taryfą francuską. Oddzielne przepisy określają 
sprawy: komiwojażerów, wzorów i próbek oraz 
marek fabrycznych. Z kolei, odwrotnie,' Polska 
przyznała uigi dla niektórych towarów francu­
skich, w zukrasie importu do Polski. Dalsza 
część układu reguluje sprawy francusko-polskie, 
związane z wojną wszechświatową o a  zobo­
wiązaniami, wynlkającc-m* 2 traktatu Ytfersai- 
sktogo. W części tej jest mowa, między Innemi, 
o- maszynach, wywiezionych przez niemców # 
z Francji i Polski podczas wojny; o likwidacji 
i sakwę strach, nałożonych na majątki b, oby­
wateli Niemiec I Austro-Węgiar narodowości 
polskiej, posiadających majątki we Francji; 
o przedłużeniu koncesji, których wyzyskanie 
jeszcze nie nastąpi o, lub się nie ukończyło 
W Poisr.s t  powodu wojny wsz-światowej;
0 sprawach stanowiska prawnego spółek i przed­
siębiorstw franc iskich, założonych w Polsce 
przed wojną; o likwidacji kontraktów oraz już 
rozpoczętych spraW sądowych, mających za 
przedmiot umowy., które zawarte i wykonywa^ 
no przed wojną,—Pozostała część umowy do­
tyczę francuskiego przemysłu naftowego w Pol­
sce, Odtąd usunięte będą ograniczenia, jakim 
podlegały francuskie spółki naftowe w Polsce.

Przechodzimy do umowy z Rurnunją. 
W ostatnich czasach uwydatnia się coraz wię­
cej ożywienie w rumunsko-polukich stosunkach 
hzudlbwyclr. Zwłaszcza rumuńscy kupcy coraz 
luźniej; przyjeżdżają do Pol^kr W cel i zakupiw. 
Artykułami wywozu rumuńskiego ®ą głównie: 
zboże tłuszcza roślinna, klej rybi, śledzie wino, 
orzechy i in. Umowa z Rumunją obejmuje, 
między innemi. zasadę największego uprzywi­
lejowania wzajemność w uprawnieniu obywateli 
obu państw, ułatwienia komunikacyjne 5 pogra­
niczne i t. d , wreszcie—wo ne tranzyto, co jest 
szczególnie ważna dla nesz.ego wywozu do Ro­
sji środkowej i na Bałkany.

Umowa z Czecho-slowacją również oparta 
jest na klauzuli największego uprzywilejowanie
1 równouprawnienia obywateli obu stron. Tran- 
zyto wolne jest również zapewnione.

Umowa z Austrią przewiduje możność 
przywozu do Polski z Austrji matarjałów. wy­
buchowych, stall miedzi, maszyn, przyborów 
elektrotechnicznych, papieru I t. d. — wzamian 
za węgiel.

Umowa, z Gdańskiem zniosła od dn. 1 *•
stycznia r. p, celną g*ani:ę między Gdańskiem 
a Polską. Od ł-go kwietnia r. b. zniesiona 
również będzie granica gospodarc a, to jest 
różne zakazy przywozowe i wywozowe. Od tej 
właśnie daty wejdzie Gduńsk do związku gos­
podarczego z Fclską, i rozpocznie się wolny 
obrót towaręwy między Poiską a Gdańskiem.

Dnia & b. m. rozpoczęły się w Warszawie 
ukiady w sprawie zawarcie polsko-rosyjskiej 
umowy handlowej. Nto przesądzając rozwoju 
tych układów, ar.ś Ich wyniku, zaznaczyć nale­
ży. żę w sprawie tej obydwa rządy zajęły sta­
nowisko zasadniczo przychylne. Umowa han­
dlowa z Rosją przyczynić się rr.oże niewątpii* 
Wie do rozwoju życia gospodarczego obu 
państw, o zwłaszcza do gospodarczej odbudo­
wy Rosji, tej odbudowy, która przez większość 
państw zachodnio-europejskich uznawara Jest 
ża nieodzowny warunek uzdrowienia gospodar­
czego całej Europy.


